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Z kraju. 


Dia zbadania stanu organizacji Stronnictwa Na- 
rodowego i nastrojów w szerszych kołach społeczeń- 
stwa odbyłem szereg wyjazdów po całej Polsce. 
Byłem w a marcu w Wilnie, Grodnie, Lu- 
blinie, Lwowie, Krakowie, Bielsku, Kątach, Poznaniu, 
Inowrocławiu, Gnieźnie, Bydgoszczy, Grudziądzu. 
Odbycie szeregu narad na tak rozmaitych odcinkach 
kraju daje możność wyciągnięcia wniosków ogólnych 
o tem, co myślą dzisiaj ludzie w Polsce. 

Przedewszystkiem stwierdzić należy, że stron- 
nictwo rządowe gruntownie straciło wszelki wpływ 
w kraju, nawet zwolennicy jego, którzy należą do 
ich organizacji, pocichu skarżą się na wielkie błędy 
obozu rządowego i stwierdzają zupełny upadek ich 
wpływów. Powszechnie utrwala się przekonanie, że 
wszelkie zapowiedzi, łączone z przewrotem majowym, 
były oparte na fałszywej grze. Chciano wmówić 
w szeroki ogół społeczeństwa, że idzie się do wła- 
dzy po to, aby zniszczyć wszelkie nieprawości i sil- 
oł ręką zaprowadzić ład, porządek i sprawiedliwość. 
Obiecywano złodziei grosza publicznego, rozmaitych 
partyjników, zamknąć do więzienia. Tymczasem 
nadzwyczajna komisja śledcza, powołana po prze- 
wrocie majowym, nie potrafiła znaleźć winnych wśród 
tych, na których największe oszczerstwa zostaly rzu- 
cane. Co więcej, zamknięcia rachunkowe, stwier- 
dzone przez Najwyższą lzbę Kontroli, przedłożone 
przez obecny rząd Sejmowi za poprzednie lata aż 
do r. 1926, stwierdzają, że poprzedni ministrowie 
przekroczeń wobec prawa nie popełniali, żadnych 
nadużyć udowodnić im nie można. Wyrządzono więc 
wielką krzywdę szeregu ludziom, poniewierając ich 
najwyższe dobro, jakiem jest cześć ludzka, a czy- 
niono to po to, ażeby na krzywdzie ludzkiej same- 
mu przedstawić się jako zbawca Ojczyzny. To 
przeświadczenie, po gruntownych rozprawach budże- 
towych w obecnym Sejmie, po oddaniu właśnie mi- 


nistra skarbu obecnego rządu pod Trybunał Stanu 
po podniesieniu przekroczeń budżetowych innych 
ministrów, po zwiększeniu przeszło dwukrotnem fun- 
duszów dyspozycyjnych, utrwala się w szcrokiej 
opinii. 

Pozatem w kraju giuntuje się to przekonanie, 
że gospodarka obecna nie ma cech oszczędności, 
że są nadmierne obciążenia podatkowe, a w wielu 
wypadkach niepotrzebne wydatki. 

Z radością stwierdzić należy, że coraz większe 
koła obywateli interesują się nietylko ciężkiem po- 
łożeniem gospodarczem kraju, trudnością kredytu, 
ale coraz szersze jest zainteresowanie się sprawami 
publicznemi. 

Sprawa zmiany ustroju Rzeczypospolitej zajmuje 
szersze koła opinji i coraz powszechniej uświada- 
miają sobie obywatele odpowiedzialni za losy Oj- 
czyzny, że naprawa Konstytucji powinna iść zgodnie 
z wnioskami Stronnictwa Narodowego, a że należy 
bezwzględnie przeciwstawić się szkodliwym dla Poľ- 
ski wnioskom lewicy i stronnictwa rządowego. 


Na zebraniach w Poznańskiem i na Pomorzu 
sam słyszałem, jak jednomyślnie oświadczano, że 
należy wszelkich sił użyć, aby do tych szkodliwych 
projektów nie dopuścić. W uchwałach, które na 
tych zebraniach zapadły, wyraźnie oświadczano: 
przestrzegamy zwolenników stronnictwa rządowego, 
gdyby chcieli w drodze nowego zamachu stanu wpro- 
wadzić swoją Konstytucję, że na gwałt odpowieiny 
gwaltem, niewolnikami w Polsce być nie chcemy 
i rządowi, któryby chciał czynić bezprawie, odmówi- 
my płacenia podatków. 

Podobne głosy dochodzą i z innych powiatów, 
zachodnich, gdzie odbywały się zebrania, a także 
z Górnego Sląska. 


[Ma posłów Stronnictwa Narodowego za ich 
wierną służbę Ojczyźnie i odwagę w zwalczaniu 
wszelkich nadużyć, za walkę o panowanie prawa 
w Polsce, rodzi się w kraju coraz większe uznanie. 


Pouczające na ten temat prowadzone były 
rozmówki w Poznańskiem i na Pomorzu między 
zwolennikami stronnictwa rządowego, a członkami 
Stronnictwa Narodowego. Kiedy sanatorzy odgrażali 
się przeciwko marsz. Trąmpczyńskiemu za jego ostre 
wystąpienia w Sejmie, to otrzymywali ciętą odpo- 
wiedź: niech jemu, albo komukolwiek z naszych 
przywódców narodowych stanie się krzywda w War- 
szawie, to my tu z bardzo wielkim naddatkiem za 
to wam zapłacimy. 
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Okres bierności ma się ku końcowi, utrwala 
się świadomość, że Polski nikt, żadna jednostka, 
ani żadna grupa, która więcej myśli o sobie niż 
o Polsce, nie zbuduje, tylko potrzeba, zorganizowa- 
nej siły narodu. 

Liczba zwolenników Stron. Nar. stale wzrasta. 
Program i działalność posłów w Sejmie znajduje 
coraz szersze uznanie w kraju.* K. W'terczak. 


Rozdział Kościoła 
_od Państwa. 


Są wśród nas, razem z nami żyją, na naszej 
polskiej ziemi, mieszkają Polacy i nie-Polacy, któ- 
rzy mówią, którzy wyraźnie nawet dążą do tak zwa- 
nęgo Rozdziału Kościoła od Państwa. 

Są i w Sejmie naszym partje polityczne jak: 
Wyzwolenie, Niezależna Parija Chłopska, Polska 
Partja Socjalistyczna i inne pomniejsze, które usta- 
wowo usiłują przeprowadzić w Sejmie Rozdział Koś- 
cioła od Państwa. 

Ze smutkiem wyznać trzeba, że z naszej ziemi 
łowickiej aż czterech takich posłów wyszło. 

Dobrze będzie, gdy my Polacy-katolicy uświa- 
domimy sobie, jaką treść te napozór cztery nie- 
winne słowa: „Rozdział Kościoła od Państwa” w so- 
bie zaniykają. Dobrze będzie, gdy sami sobie zda- 
my z tego sprawę i innych pouczymy o tem, bo 
wielu, nawet dobrych katolików, nie mając należy- 
tego o rzeczy pojęcia, gotowi projektom wrogów 
Kościoła przyklasnąć. 

Aby więc pomóc tym, którzy tej pomocy po- 
trzebują, pragnę o sprawie rozdziału Kościoła od 
Państwa powiedzieć słów parę. 


„Podróże polarne, walka o bieguny 
ziemi: on Franklina do Amundsena“, 


Odczyt inż. Skomorowskiego, wygłoszony dn. 10,1] r. b 
w Łowiczu na rzecz L. M. i R. 


(ciąg dalszy) 


W tymże mniej więcej czasie znakomitą w wy- 
nikach naukowych, choć powstałych z tendencji do- 
tarcia do bieguna, była wyprawa Norwega Nansena 
na sławnym statku „Fram”, specjalnie zbudowanym 
tak, aby ciśnienie lodów zamiast zgnieść, wypychało 
go poprostu w górę; po ustąpieniu tegoż statek opa- 
da znowu na fale. Stosownie do spostrzeżenia Nor- 
denskjelda, o którem mówiliśmy wyżej, postanowił 
Nansen dać się unieść lodom we Wschodniej Sy- 
berji i wraz z niemi dotrzeć przez biegun do Alaski. 
Jednak ten rachunek zawiódł: kierunek ruchu pola 
lodowego niósł „Frama” nie zupełnie na północ. 
Nansen wraz z jednym tylko towarzyszem Johanse- 
nem opuścił okręt i próbował w kajakach i na sa- 
niach, ciągnionych przez psy, dotrzeć do bieguna. 
Ale i to zawiodło: lody znosiły ich stale z obranego 
kierunku, w końcu po niesłychanych trudach istnym 
cudem w drodze powrotnej dobrnęli do Ziemi Franc, 
Józefa, skąd zabrały ich inne statki. Przez ten czas 
opuszczony przez Nansena „Fram” dotarł poza 85 st. 
szer. pn. Owoce naukowe z tej szalenie śmiałej 
i niebezpiecznej wyprawy—były olbrzymie. 


Różne inne podróże, np. Ks. Ludwika Sabau- 
dzkiego, Zieglera, etc. mimo wielkich kosztów i ofiar 
do bieguna nie dotarły. Zaginęła też bez wieści 


A więc. 

Rozdział Kościoła odPaństwa, to znaczy prze- 
dewszystkiem, że Państwo i Kościól nie mogą mieć 
ze sobą nic wspólnie, razem. To,co stanowi istotę 
Państwa nie może być własnością wspólną Kościoła, 
to znowu, co stanowi istotę, treść i ducha Kościoła 
katolickiego nie może być pod żadnym pozoren 
wspólną własnością Kościoła i Państwa zarazem. 


Istotę, treść i Ducha Kościoła katolickiego sta- 
nowią: istniejący Jeden we trzech Osobach Bóg 
Wszechmogący, Jezus Chrystus Syn Boży Zbawiciel; 
prawdy przez Niego objawione przykazania—prawo 
odwieczne Boże; Sakramenty św. wraz z laską jaką 
dają oraz Konstytucja, którą Chrystus Pan, założo- 
nemu przez siebie Kościołowi wyraźnie określa, kto 
ma Kościołem rządzić, kto ma nauczać, udzielać 
Sakramentów i wogóle spełniać powinności święte. 

Otóż gdyby nastąpił rozdział Kościoła od Pań. 
stwa to Państwo jako takie nie mogłoby w życiu 
państwowem uznać, ani istnienia Boga, ani objawio- 
nych przez Boga prawd i praw przez Niego objawio= 
nych ani też uznać tem samem istnienia Kościoła ja- 
ko dzieła Bożego. J 

Nie mogłoby, dalej idąc, Państwo zakazać bluź- 
nienia, ubliżania Bogu, rzeczom i osobom Bogu 
poświęconym, znieważania świętycii dla nas kato- 
lików ceremonji kościelnych, czynności świętych i t d. 

Czemuby tego uczynić nie mogło? 

Odpowiedź prosta. Botego, wszystkiego pań- 
stwo nie uznaje za istniejące. A tego co nie istnieje 
wszak bronić nie można. 

Państwo po swym rozdziale od Kościoła nie 
mogłoby pozwolić na nauczanie religii w szkołach 
państwowych t.j. przez państwo utrzymywanych, nie 
mogłoby zeżwolić na obecność i pracę nad wycho- 
waniem religijnem księdza-kapłana ani w szkole, 
ani w wojsku, ani w szpitalu. 


wyprawa Andreego na balonie sterowym, 
w 1897 r. Wyprawa kanadyjska w 1917 r. pod wo- 
dzą Stephensena dała rezultaty skromne. Ostatnia 
zaś nieszczęsna wyprawa generała Nobile znaną 
nam jest dokładnie z ostatnich sprawozdań prasy 
codziennej: musimy jedynie z przykrością stwierdzić 
że wśród tych, co pospieszyli jej na ratunek, byli 
nawet Rosjanie-bolszewicy; słynny Amundsen życie 
swe położył w ofierze, a tylko nas Polaków nie wi- 
dać tam było wcale w jakiejbądź formie. 


podjęta 


Mówiąc o wyprawach polarnych na północy, mu 
simy pokrótce dla pełności obrazu wspomnieć o wy- 
prawach na półkuli południowej. Biegun południowy 
dlugo był w zupełnem zapomnieniu, wiedziano tylko, że 
ocean Południowy, równie jak Północny pokryty jest 
olbrzymiemi pływającemi górami lodowemi i krami, 
poza któremi przypuszczano istnienie jakiegoś wiel- 
kiego lądu. Odległość i brak w pobliżu wysoko cy- 
wilizowanych krajów były przyczyną tego spóźnienia. 
Podróże La Roche'a w 1675 r. i inne odkryły ko- 
lejne wyspy: Georgję Południową, w. Bauvet'a, a po 
1772 r. Cock odkrywa wyspy Południowe Sandwich 
i wiele innych. Rozpoczynają się wyprawy łowieckie 
po tran, a od 1819r.i naukowe Bellinghausena, po- 
tem amerykańska Wilkesa i angielska Ressa dotarły 
do brzegu tajemniczego, w lód zakutego lądu. Od- 
tąd do 1897 r. trwała cisza, którą przerwały słynna 
belgijska naukowa wyprawa „Belgici”, ważna dla 
nas Polaków tem, że jednym z jej uczestników był 
prof. Antoni Bolesław Dobrowolski, jedyny dziś 
w Polsce znawca spraw polarnych. 


(c. d. n.) 
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Nie mogłoby też państwo dać swej zgody na 
to, aby gmachy lub sale, przeznaczone dla urzędo- 
wania urzędnikom państwowym, były ozdobione krzy- 
żem Chrystusowym lub obrazem świętym. 

Dlaczego takby było? 

Bo nie można nauczać, bo nie można czcić 
tego, czego niema, a po rozdziale od Kościoła nie 
istniałaby dla Państwa żadna religja, żadna rzecz 
religijna, żadna rzecz święta czci religijnej godna, 
nie istniałby też i przedstawiciel religijny— kapłan. 

Państwo po rozdziale, po odłączeniu się od 
Kościoła musiałoby się stać państwem pogańskiem, 
ba gorzej niż pogańskiem, boć i poganie jakiegoś 
bożka mają irzeczy i osoby kultowi religijnemu od- 
dane, czczą. 

Ze w takich warunkach życie religijne rozwijać- 
by się nie mogło, każdy zrozumie.  Rozumieją to 
też i wrogowie Boga i Kościoła i dlatego do rozdzia- 
łu Kościoła od Państwa dążą. 

Czy to już wszystko? Niestety nie. 

Kościół jest społeczeństwem widzialnem. To 
społeczeństwo tworzą: Ojciec św., jako rządzący 
w imieniu Chrystusa całym Kościołem, biskupi, ka- 
płani i rzesza wiernych, licząca około czterystu mil- 
jonów wiernych. Do nich należymy i my. 

Kościół, to jest to społeczeństwo, posiada na 
swój użytek Domy Boże, cmentarze, plebanje, domy 
klasztorne zakonników i zakonnic, szkoły i tł. p. za- 
kłady dobroczynne. 

Zachodzi pytanie, co stałoby się z Domami 
Bożemi, cmentarzami, plebanjami i t. d., gdyby na- 
stąpił rozdział Kościoła od Państwa? 

Odpowiedź na to pytanie krótka. 

—Przeszłyby na własność Państwa. 

Dlaczego? zapytacie. 

—Dlatego, że po rozdziale Kościoła od Państwa 
Kościół katolicki prawnie istniećby przestał, a po- 
nieważ prawnie istniećby przestał, przeto i nicby 
posiadać nie mógł, bo nie może posiadać cośkol- 
wiek ten, kto nie istnieje prawnie. Wtedy wszystek 
majątek kościelny, jak: kościoły, klasztory, cmenta- 
rze i t. d. jako przedmioty, wedlug litery prawa ni- 
czyje—stałyby się wlasnością Państwa. Państwo mo- 
globy niemi dysponować według swej woli. Mogło- 
by więc sprzedawać, wydzierżawiać lub zatrzymywać 
do swej dyspozycji. 

Weźmy przykład. Przypuśćmy, że u nas na- 
stąpil rozdział Kościoła od Państwa. Wtedy kole- 
gjata a raczej kościół kolegjacki, czy kościół św. 
Ducha i wszystkie inne stają się własnością Państwa. 

Cóż tedy? Państwo wówczas może wydzierża- 
wić kościół kolegjacki żydom ze Zduńskiej na hale 
targowe, kościół po pijarski—na garaż samochodowy. 
No i cóż? Nie damy! powiecie, 

Tak. Można powiedzieć nie damy, ale wtedy 
wydaje się wojnę rządowi, wtedy stajemy się praw- 
nie według brzmienia prawa państwowego, buntowni- 
kami. Państwo może każdego, broniącego własności 
Kościoła zabić, uwięzić jako buntownika. Zresztą 
dla nas Polaków-katolików walka z rządem polskim 
byłaby rzeczą niezmiernie przykrą. I między innemi 
dlatego, my katolicy nie możemy dopuścić do roz- 
działu Kościoła od Państwa w imię dobra i spokoju 
i Kościoła i Państwa. 

Możnaby dużo 
i mówić, ałe po co? 

Istnieje dziś w Europie jedno państwo, w któ- 
rem przeprowadzono ideę rozdziału Kościoła od 
Państwa, a jest niem Rosja bolszewicka, 

Niech. każdy przypatrzy się lub z pism się do- 
wie w jakich warunkach żyją dziś katolicy i świeccy 
i duchowni w Bolszewji, a najlepiej przekona się 
jak w praktyce, w życiu wygląda to napozór nie- 
winne hasło rozdziału Kościoła od Państwa. Niech 
pozna i zrozumie, a napewno w przyszłości przy 
wyborach nie odda głosu swego na głosicieli hasła 


jeszcza na ten temat pisać 
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rozdziału Kościoła od Państwa i nie powierzy im 
przez to samo losów Ojczyzny i Kościoła, którego 
jest członkiem i wyznawcą. Verus. 
Łowicz, w kwietniu, 1929, r. 


Podział mandatów w Izbie Rrzemieślnizej na Wo- 
jewództwo Warszawskie siediką we Worławk. 


Od Zarządu Towarzystwa Rzeinieślniczego w 
Łowiczu otrzymaliśmy następujące informacje doty- 
czące wyborów do Izby Rzemieślniczej we Wło- 
cławku. 

Wobec tego, że Województwo Kresowe (wschod- 
nie) posiadają stosunkowo mały procent rzemieślni- 
ków chrześcijan — przyszłe Izby Rzemieślnicze 
w tych Województwach składały by się wyłącznie 
z rzemieślników żydów. 

Żeby zapewnić rzemiosłu chrześcijańskiemu 
wpływ na wszystkie lzby Rzemieślnicze — Naczelne 
organizacje rzemieślników chrześcijan t. j. Centralne 
Towarzystwo Rzeunieślnicze, Związek Rzemieślników 
Chrześcijan m. stoł. Warszawy 1 Rada Stanu Sred- 
niego zdecydowały się na zawarcie ugody z Cen- 
tralnym Związkiem Rzemieślników żydów w Polsce, 
Ugoda powyższa zawarta została na takiej podsta- 
wie, że do każdej Izby Rzemieślniczej wchodzi 330/0 
rzemieślników żydów a resztę chrześcijan. Wobec 
tego, że Izba Rzemieślnicza we Włocławku składać 
się będzie z 20-stu członków przeto w skład jej 
wejdzie 13-siu chrześcijan i 7 żydów, przewodniczą= 
cym Izby będzie chrześcijanin jego zastępcą żyd, 

Ponieważ Województwo Warszawskie podzie- 
lone zostało na 7 obwodów wyborczych — przeto 
wypadało, że z każdego obwodu wyborczego wejdzie 
jeden żyd. Że jednak Obwód VI t, j. powiaty: Ło- 
wicki, Kutnowski, Sochaczewskii Gostyniński wyka- 
zały przy rejestracji największy procent rzemieślni- 
ków chrześcijan — przeto z obwodu tego żyd nie 
wejdzie, a natomiast wejdzie dwuch z obwodu 
V (włocławski i sąsiednie powiaty), 

Po ostatecznym porozumieniu się z Obwodu 
VI kandydują na członków Izby Rzemieślniczej; 

b. K. Frankowski, mistrz wędliniarski z Kutna 

19. F. Andrzejewski, „  zduński z Łowicza 

i na zastępców: b. 4. Klatt z Sochaczewa 

i $. J. Marcinkowski z Gostynina 

Pozatem reprezentowane będą w Izbie nastę- 
pujące zawody: ślusarz, fotograf, szewc, powroźnik, 
kowal, krawiec, rymarz. czapnik, murarz, stolarz, 
piekarz, rzeźnik, cukiernik, fryzjer, cholewkarz, ko- 
łodziej, garbarz i cieśla—które rozdzielone zostały 
przez Rząd na poszczególne Obwody wyborcze, 

Ostatni termin składania list wyborczych upły- 
wa w d. 15 kwietnia r, b. Ponieważ oprócz listy 
kompromisowej żadna inna lista prawdopodobnie 
złożoną nie będzie przeto głosowanie będzie zby- 
teczne, 

Nowej placówce samorządu gospodarczego 
życzymy serdecznie owocnej pracy dla dobra Państwa 
i rzemiosła—co zostanie w zupełności osiągnięte, 
jeżeli Izba Rzemieślnicza zajmie się wyłącznie spra- 
wami gospodarczemi, unikając politycznych. 


Dr. med. T. JASIOBĘDZKI 
Choraby skórne, weneryczne i nerwowa, 
Analizy krwi na Wasssrmanna. 

Przyjmuje tylko w niedziele 
iw czwartki g. 6—7. Zduńska 27. 

(W Warszawie codziennie prócz wtorków i czwart- 

ków od 6—7. Nowogrodzka 4 m. 1). 3—3 
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Wszystkim znajomym i życzliwym, którzy 

łaskawie wzięli udział w odprowadzeniu 

na miejsce wiecznego spoczynku drogich 
nam zwłok ś. p. 


JÓZEFA PERZYNY 


a w szczególności Wielebnemu ks. Pra- 

łatowi L. Stępowskiemu, ks. St. Zawadz- 

kiemu, ks. Kuplickiemu i ks, Stelmaskie- 
mu składa serdeczne „Bóg zapłać” 


Rodzina. 


l Sochaczewskiego. 


W dniu 17 marca 1929 roku odbylo się ogólne 
zebranie T-wa Gimnastycznego „Sokół”* Gniazda So- 
chaczew, Obecnych wedlug listy — 29, przybylo 
punktualnie—25, Spóźniło się—6, Przewodniczący— 
prezes Ignacy Włodzimierz Garbolewski, Protoku- 
luje—sekretarz Henryk Górecki. Porządek Obrad. 
>) Sprawa składki zlotowej (a 2 zł. od członka), 
2) Wybór pełnomocnego delegata do Rady Okrę- 
gowej. 5) Wolne wnioski, 

Na wstępie prezes Ignacy Włodzimierz Garbo- 
lewski oświadcza, że na mocy artykułu T-wa Gim- 
nastycznego „Sokół” ogólne zebranie jest prawomoc- 
ne; jednocześnie prosi, by obecni wybrali przewo- 
dniczącego zebrania, Wybrano p. l. W. Garbolew- 
skiego. Przewodniczący podaje do wiadomości ze- 
branych, że na honorowego Prezesa zebrania zapra- 
sza druha Franciszka Kokczyńskiego, prezesa T-wa 
„Sokól” w Łowiczu, 

1) Sprawa składk złotowej. Przewodniczący 
podaje do wiadomości obecnym, że stosownie do 
Rozkazu Nr. naznaczony został tak zwany „podatek 
zlotowy” po 2 złote od każdego członka, wobec 
czego prosi, by dziś, korzystając z okazji ogólnego 
zebrania, wszyscy, którzy tylko mogą, zapłacili tę 
skladkę na ręce skarbnika druha M. Włodarskiego. 

2) Wybór delegata do Rady Okręgowej. Prze- 
wodniczący udziela głosu druhowi Kokczyńskiemu, 
który w 20 minutowem przemówieniu określa dzieje 
T.wa Gimnastycznego „Sokół” od chwili powstania, 
aż do doby obecnej, nadmieniając o zlocie Sokołów 
wszechsłowiańskich w Poznaniu oraz wyjaśniając 
niektóre sprawy dotyczące samej organizacji. 

Zebrani postanowili, by wybrać delegata pełno- 
mocnego oraz delegata bez prawa głosu stosownie 
do statutu. Głosowanie tajne. Na 29 obecnych od- 
dano głosów 28. Głosów otrzymali: Prezes l. W. Gar- 
bolewski 15, Gospodarz W. Bieliński 8, Członek Za- 
rządu K. Romanowski 5: wobec tego delegatem 
pelńomocnym—p. I. W. Garbolewski, delegatem bez 
prawa głosu—p. W. Bieliński. 

5) Wolne wnioski. Przewodniczący oświadcza, 
że gotów jest ofiarować plac pod budowę Sokolni, 
może zatem zebrani w chwili wolnej od pracy po- 
myślą coś na ten temat. 

Druh Kokczyński, nawiązując do oświadczenia 
Prezesa. stwierdza, że Gniazdo Sochaczewskie jest 
w nadzwyczaj szczęśliwem położeniu wobec ofiar- 
ności p, I. Garbolewskiego i że wobec tego należy 
Mu się pełne uznanie i podziękowanie. 

Zebrani powstaniem i długotrwałemi oklaskami 
wyrażają swe uznanie dla Prezesa. 

Druh W. Przedpełski zapytuje, czy nie można 
byłoby wyzyskać w celu wybudowania Sokolni dawną 
Mleczarnię Ziemiańską, która stoi obecnie bezuży- 


tecznie. Druh Balcerkiewicz uważa, że Sokolnia 
powinna stanąć gdzieś w okolicy szkoły powszechnej. 

Druh Ciesielski zapytuje, czy z Gniazda Socha- 
czewsliego jedzie kto de Poznania na zlot. 

Na postawione zapytania i uwagi Prezes odpo- 
wiada: druhowi Przedpełskiemu, że zużytkowanie 
byłej Mleczarni Ziemiańskiej na Sokolnię jest nie- 
możliwe z przyczyny zawikłanej kombinacji udzia- 
łowców, gdyż likwidacja tej Spółki jest obecnie nie 
do pomyślenia; druhowi Balcerkiewiczowi, że So- 
kolnia musi być gdzież w pobliżu rzeki ze względu 
na wioślarstwo; druhowi Ciesielskiemu, że Zarząd 
postanowił specjalnie nie delegować nikogo, a jeżeli 
ktoś ma chęć to może jechać tylko na własny ra- 
chunek zresztą dokładnej i ścisłej odpowiedzi udzie- 
li po przyjeździe z zebrania Rady Okręgowej. Mi- 
mo to życzący jechać niech się zapisują w Sekre- 
tarjacie. Zapisali się druhowie: Garbolewski, Bieliń- 
ski, Struzik, Brzozowski, Dworzański, Bereźnicki, 
Ciesielski, Podoliński, Na tem zebranie zamknięto. 


Górecki. 
Sochaczew, dnia 17 marca 1929 r. 


KRONIKA. 


Kalendarzyk 

+ Piątek Wiktora M. Damjana W. 
Sobota Hermenegildy Kr. W. 
Niedziela Grobu Chrys. Walerjana i Just. 
Pomiedsiałek Anastazego M. i Wiktora 
Wtorek Benedykta W. Marceli 
Sroda Aniceta, Roberta 
Czwartek Bogumiła W. 

Wschód słońca 4.45, 


Zachód 6.29. 


— Uroczysta AkKademja Ku czci Marszałka 
Foch'a. W dniu 11 kwietnia w sali teatru „Eos* 
odbyła się uroczysta akademja ku uczczeniu pamię- 
ci bohatera, który tak wielki wywarł wpływ na nie- 
podległość naszą i zaskarbił sobie wdzięczność w ser- 
cu każdego prawego Polaka, 

Jak potężną jest siła genjuszu ś. p. Marszałka 
Foch'a, jaką czcią otacza społeczeństwo nasze Jega 
nieśmiertelne kla dowodzi Akademja, urządzona 
w Łowiczu przez Sekc, Ośw. Pol. Mac. Szk. Fakt to 
niebywały, aby na akademii w Łowiczu przepełniona 
była sala, bez żadnych w tym kierunku usiłowań 
szczególnych ze strony organizatorów. 

Wszystkie miejsca były wyprzedane, trzeba by« 
ło dostawiać krzesła, okolo dwustu osób odeszło od 
kasy bez biletów. 

Na pięknie udekorowanej scenie wśród zieleni i 
barw polskich i francuskich, widniał portret Marszałka 
przybrany emblematami wojskowemi. 

Przy podniesieniu kurtyny 4 żołnierzy 10 p. p. na 
fanfarowych trąbkach przybranych proporczykami 0- 
degrało hejnał, poczem orkiestra 10 p. p. pod batutą 
por. J. Wilczka wykonała marsza żałobnego Chopina. 
Następnie prof. gimn. p. Józef Chmura wygłosił prze- 
mówienie na lemat: „Foch, jako wódz i polityk", 
Pp. Dąbrowski, Janecki, Pisarkiewicz i Jędrzejewski 
wykonali kwartet smyczkowy Czajkowskiego, a na za« 
kończenie | części pani Szarwarynowa podniośle wy- 
powiedziała wiersz Or-Ota. „Marszałek Foch”. 

W części Il p. J. Żułma odśpiewał „Stacha 
Konopnickieji „Na grobie” Heisera. Red. Mszczo:« 
nowski przemówił na temat „Foch jako katolik i 
obywatel”. Młodziutka uczennica Szkoły Handlo- 
wej p. Michalska pięknie wypowiedziała deklamację 
Józefa Gałuszki: „Pogrzeb Marszałka Focha”. Na 
zakończenie orkiestra 10 p. p. odegrała Moniuszki 
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Poloneza z „Verbum nobile” i uwerturę „Bajka*, 
„Marsyljankę” i „Hymn Polski”. 

Na pierwsze dźwięki „Marsyljanki” publiczność 
spontanicznie porwała się z miejsc, by tym żywioło- 
wym odruchem oddać cześć bohaterowi i przyjacie- 
lowi Polski, 

— Kursy W. F. i P. W. Magistrat podaje do 
wiadomości, że Okręgowy Urząd W. F. i P. W. or- 
ganizuje 4 tygodniowy kurs w. f. i p. w. dla koblet 
w Łodzi. Kurs rozpocznie się 4 maja b. r. 

Kandydatki na kurs winny odpowiać następują- 
cym warunkom: 1) wykszt. minimum 7 kl. szkoły 
powszechnej, 2) wiek od 18—32 lat, 4) dobry stan 
zdrowia. Kandydatki na kurs mogą nie posiadać 
żadnego przeszkolenia, Słuchaczki winny zaopatrzyć 
się we własną pościel, mundur i kostjum gimnasty- 
czny. Wyżywienie bezpłatne. Przejazdy ponoszą 
kandydatki zmniejszone o 50%/o kosztów podróży. 

— Sprawozdanie Kasowe z przedstawienia 
amatorskiego p. t. „Spadkobierca* Grzymały Sie- 
dleckiego, które odbyło się dnia 5 marca 29 r. w ki- 
nie Wojskowem. Dochód: za sprzedane bilety 535.50, 
za programy 355.25, Razem 568 zł 75 gr. Rozchód 
w/g rachunków: peruki i szminki 57,50, afisze i oglo- 
szenie 51,40, żarówki i opał 16,50, fryzjer 3,60, far- 
by, brystol na programy, przepisywanie ról i papier 
36,35, usługa 10, światło 59, podióże i zakup sztuki 
20, za ogłoszenie sprawozdania w „Łowiczaninie” 6, 
Razem 220 zł. 25 gr. Pozostałość 548 zl. 50 gr. Do 
podziału w równych częściach na 10 p. p. i Patro- 
nat nad więźniami po zł. 174 25 gr. 

Skarbniczka Zw. Pr. Ob. Kobiet 
Julja Zielińska. 

— Mino „Eos” nadaje w dniach 15 i 14 b. m. 
arcywesoły obraz p. t. „SArażnicy cnoty”. 

W rolach głównych występują niezrównani komicy 
Pat i Patachon. 

— Kino „Wojskowe” wyświetla w dniach 15, 
14i 15 b. m. dramat p. t. „Dwa pokolenia”. 

Obraz ten porusza nader ciekawy temat— różni: 
ce poglądów dwu pokoleń o zasady Życia. 

— Obchód 3-go maja. Dowiadujemy się, że 
p. Starosta organizuje Komitet Obchodu 5 go maja. 
Czujemy się w obowiązku nadmienić, że dzień ten 
poświęcony jest PolskiejMacierzy Szkolnej, i ona to 
organizuje zbiórki na Dar Narodowy oraz akademje 
w całem państwie rok rocznie. 


Policyjna. 


Sprawozdanie za czas od dn. 31/II1 do 6/IV-1929 r. 
Ważniejszych zmian i wydarzeń pod względem bez- 
CZA nie było. W dniu 5 kwietnia w os, 

iernozia została zatrzymana mieszkanka wsi Sewe- 
rynów gminy Sanniki powiatu Gostynińskiego Anna 
Smagała, która usiłowała sprzedać 11 par cholewek 
giemzowych nowych na półbuty damskie, z posiada- 
nia których nie mogła się wytłumaczyć, W czasie 
poszukiwań w mieszkaniu tejże odnaleziono 81 par 
tychże cholewek. Dochodzenie ustaliło że wym. 
cholewki pochodzą z kradzieży. Sprawca kradzieży 
został zatrzymany. Poszukiwania za właścicielem 
zarządzone, 

Dnia 5/IV r. b. o godz. 5-tej rano we wsi Wa- 
liszew Dworski na szkodę Jana Kołaczyka spalił się 
prowizoryczny dach nad domem mieszkalnym. Stra- 
ty poszkodowany oblicza na 100 zł. Przyczyna po- 
żaru podpalenie. 

W dniu 2 kwietnia r. b. o godz. 9 m. 30 służą- 
cy folwarku €zerniew, gminy Kiernozia Kowalski 
Wincenty, lat 17, spowodował ciężkie uszkodzenie 
ciała Kucharskiemu Władysławowi, lat 13, zamieszka- 
łemu tamże, przez złamanie nogi w czasie sprzeczki 
i Piagyi w lesie przy pracy. 

oza tem w czasie Swiąt zanotowano 8 wypad- 
ków uszkodzeń ciała—lekkich, wskutek powstałych 
bójek w stanie podchmielonym. 


ŁOWICZANIN 5. 


W dniu 26 marca r. b, we wsi Niedźwiady, 
gminy Bąków, podczas nieobecności gospodarza strze- 
lał z calichloricum 16-letni służący Franciszek Pod- 
rażka, wskutek czego pokaleczył lewą rękę. Po 
zbadaniu go okazało się, że calichloricum nabył 
w składzie Aptecznym Garwackiego w Łowiczu. 

Oprócz tego zanotowano: | kradzież bielizny 
w szpitalu Sw. Tedeusza w Łowiczu na ogólną sumę 
195 zł. Za opilstwo sporządzono 5 doniesień; za 
zakłócenie spokoju publicznego 8 doniesień; za prze- 
kroczenie przepisów sanitarnych, administracyjnych 
i drogowych 82 doniesienia, 


Z kraju. 


-z- Wyświęcenie żon marjawickich, Żona Kowal- 
skiego-Wiłucka została „Biskupem”, Stosownie do 
zapowiedzi, w Wielki Czwartek w świątyni marja- 
wickiej w Płocku, głowa sekty, Kowalski, dopełnił 
„Święceń *kapłańskich”, które przyjęło 12 sióstr marja- 
wickich, oraz „konsekracji” na „biskupa” żony swej, 
Wiłuckiej. 

Ponieważ wśród wiernych jeszcze  marjawityz- 
mowi powstały niezadowolenia na tle tego nowego 
„objawienia” Kowalskiego, przeto, by nie dopuścić 
do możliwych awantur w świątyni, wezwano dla 
obrony znaczny oddział policji, w asystencji której 
i trochę gapiów dokonywano święceń. 

Cała ta blużniercza komedja odbywała się we- 
dlug rytuału rzymskiego w języku polskim. Wiłuc- 
kiej zamiast mitry biskupiej włożono na głowę ko- 
ronę z welonem. W pierwszy dzień Wielkiejnocy 
odbyly się prymicje „biskupie* Wiłuckiej. Komedjant- 
ka, przybrana w albę i ornat kroju rzymskiego, 
w fantazyjnie haftowanym i zawiązanym na głowie 
welonie, z pastorałem w ręku, otoczona czterema 
„dziewicami - kapłankami” wraz nieodłącznym Ko- 
walskim, paradjowala Mszę św. Po „Wierzę” weszła 
na ambonę i wygłosiła kazanie, będące takiem samym 
stekiem nonsensów i bluźnierstw, jakie czytamy nie= 
jednokrotnie w pismach Kowalskiego. 

Niezwykle przygnębiające i gorszące wrażenie 
musi w społeczeństwie polskiem wywołać tego ro- 
dzaju ośmieszanie religji chrześcijańskiej wogóle. 

-z+ W walce z pożarami. Sejmik powiatu lubel- 
skiego uchwalił w tych dniach wprowadzić przymu- 
sowe upezpieczenie inwentarza żywego i przymuso= 
we krycie dachów materjałami ogniotrwałemi na te- 
renie całego powiatu. 

-z- Były poseł skazany na więzienie. W sądzie 
okręgowym w Sosnowcu była sądzona w tych dniach 
sprawa b. posła komunisty Baczyńskiego. Sąd ska- 
zał go na 5 lat ciężkiego więzienia z pozbawieniem 
praw. 

-z- Zniszczenie z powodu mrozów w parkach w 
Warszawie, Z powodu wielkich mrozów w szkólkach 
drzew na Pradze-Warszawa zmarzło 20 tysięcy krze- 
wów, 5,500 drzewek liściastych i 220 iglastych. 

-z- Nowe policjantki. Wladze policyjne rozpo- 
częły szkolenie nowych 50 funkcjonarjuszek policji 
kobiecej. Nowe policjantki rozpoczną swą służbę 
w większych miastach w walce z nierządem, 

-z- Aresztowanie dwuch bolszewików, W oko- 
licach Wilna, w rejonie Radoszkowice, na pograniczu 
bolszewickiem, zaaresztowano dwu osobników, którzy 
okazali się wysłannikami bolszewików. Znaleziono 
przy nich dużo kompromitujących papierów. 

-z- Zwolnienie z więzienia Ulitza. W tych dniach 
wypuszczono z więzienia aresztowanego dnia 15 lu- 
tego r. b. kierownika niemieckiego „Volksbundu* 
na Górnym Sląsku, Ottona Ulitza, który ułatwiał po- 
borowym uchylanie się od służby wojskowej. Oskarża 
ny złożył kaucji 70,000 złotych. 

-z- Pielgrzymka polska do Ziemi Świętej. Dnia 
24 marca r. b. wyjechała z Poznania w liczbie 100 
osób pielgrzymka polska do Ziemi Swiętej, której 


6 ŁOWICZANIN 


przewodniczy ks. biskup Okoniewski. Niezależnie 
od pielgrzymki wyjechał również do Ziemi Swiętej 
ks. Arcybiskup Sapieha, który Wielki tydzień spędził 
w Jerozolimie. Powrót pielgrzymki i księży biskupów 
nastąpi dnia 9 maja. 

Napad żydów na kontrolera skarbowego. Kontroler 
skarbu Henryk Szubert w Wilnie prowadził kontrolę, 
przedsiębiorstwa żyda Goląbka; podczas kontroli 
ujawniono wielkie nadużycie, przeto kontroler zabrał 
książki, ale żydzi, wyrywając mu je, pobili ge, tylko 
prawie cudem udało mu się uciec z książkami 
przez okno. Gołąbka aresztowano. 


-2- Skazanie 15 żydów komunistów. Po kilku 
dniach rozpraw sądowych w procesie 15 żydów ko- 
munistów w Częstochowie o którym pisała w nie- 
dzielnym N-rze „Gazety Warsz.”. Sąd okręgowy 
w Częstochowie ogłosił wyrok, mocą którego zostali 
skazani: Symcha Auerchan, lat 26, zamieszkały 
w Częstochowie, na 6 lat ciężkiego więztenia; Hil 
Tobjasz, lat 50, krawiec zam, w Częstochowie na 
5 lat ciężkiego więzienia; Szmul Brzoski, lat 29, tech- 
nik dentystyczny z Częstochowy na 4 lata ciężkie- 
go więzienia; Estera Swierczewska, lat 24, szwaczka 
z Kłobucka, 6 lat ciężkiego więzienia; Szmul Lejze- 
rowicz lat 50, krawiec z Częstochowy na 6 lat cięż- 
kiego więzienia; Łaja Kchman, iat 27, biuralistka 
z Częstochowy na 4 lata ciężkiego więzienia; Szu- 
lim Berliński, lat 27, stolarz z Częstochowy na 4 la- 
ta cięż. więzienia; Lajb Borzykowski, lat 24, kama- 
sznik, z Częstochowy na 4 lata c. więzienia, Izrael 
Rappaport, lat 25, elektrotechnik z Częstochowy na 
6 lat c. w.; Salomon Pawłowicz, lat 50. ślusarz 4 la- 
ta c. w.; Sala Szpic, lat 21, robotnica na 4 lata c. w; 
Chaim Sztern, lat 25, piekarz na 4 lata c. więzienia; 
Lajb Inzelsztajn, lat 27, szewc na 6 lat ciężkiego 
więzienia. Pozostałych oskarżonych sąd uniewinnił. 


-z- Pokrzyżowane przygotowania na 1 maja. Ko- 
muniści lwowscy zamierzali uczcić dzień 1 maja 
zbrojnemi wystąpieniami, policja wpadła jednak na 
trop przygotowań i przed kilkoma dniami aresztowa- 
ła miejscowy komitet, złożony z 16 osób, Wówczas 
do Lwowa wysłano z Warszawy nowe siły, ale i tym 
się nie powiodło, Policja znowu aresztowała 6 osób, 
a mianowicie: Stefana Cywińskiego, urzędnika pry- 
watnego z Warszawy, który podał się za generalne- 
go sekretarza partji komunistycznej, dalej Baile Fren- 
kel, studentkę Uniwersytetu warszawskiego, Józefa 
Ginsburga, studenta Politechniki warszawskiej, Sa- 
muela Lerera, studenta Politechniki we Lwowie, Jen- 
tę Malemanównę z Kielc i Jana Zawadzkiego, gór- 
nika ze Sląska, karanego w 1924 r. 4-letnim ciężkiem 
więzieniem za udział w akcji wywrotowej. 

Przy aresztowanych znaleziono kompromitujące 
papiery. Bajla Frenkel w chwili ukazania się policji 
w jej mieszkaniu podarła jakiś papier, część jego 
połknęłe, część ukryła w bieliźnie. Frenklównie da- 
no jednak środek, pobudzający do torsyj i w ten 
sposób zdołano zebrać wszystkie cząstki papieru, 
który był instrukcją co do zbrojnych wystąpień 
w dniu 1 maja, 


Ze świata. 


-0- Wojna w Meksyku. Donoszą, 
rządowe pod Limon rozbiły powstańców, 
stracili 100 zabitych. 

Dnia 51 marca pod Eskalonem powstańcy roz- 
bili wojska Callesa, który stracił 409 zabitych, a 1,500 
żołnierzy dostało się do niewoli. 

W tych dniach odbyły się zacięte i krwawe 
walki pod Sareformą, gdzie miało podobno być 800 
powstańców zabitych. Ciała zabitych leżały w5 sze- 
regach. Rannych było 100 powstańców. 

W bitwie pod Jimenez wojska rządowe odniosły 
zwycięstwo, ale straciły wielką liczbę zabitych. 


że wojska 
którzy 
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Prezydent Ameryki Hoover kazał uwolnić 500 
żołnierzy, należących do wojsk rządowych w Meksyku. 
Przeszli oni granicę podczas bitwy z powstańcami. 

-0- Zamknięcie szkoły polskiej na Łotwie. W 
Warszawicach, powiatu iluksztańskiego, władze łotew- 
skie zamknęły klasę polską i wydaliły polską nauczy- 
cielkę pannę Annę Karpowiczową. 

-0- Nowy krążownik „Marszałek Foch”. Rząd 
francuski polecił nowy krążownik, budowany obecnie 
w dokach marynarki wojennej w Brest po ukończe- 
niu i spuszczeniu na wodę nazwać „Marszałek Foch”. 

-0- Pomoc żydowska dla żydów. W Kownie 
zorganizował się komitet żydowski niesienia pomocy 
ofiarom nieurodzaju. Związek żydów litewskich 
w Nowym Jorku zebrał dla ofiar nieurodzaju 50 ty- 
sięcy dolarów, Amerykański „Joint* przysłał 6 ty- 
sięcy dolarów, 

-0- Zamiecie śnieżne i mrozy w Europie. Woko- 
licach Chalon sur Marne (Francja) grady zniszczyły 
zasiewy, W okolicy Strasburga i Belfortu spadł 
obfity śnieg. Mróz dochodzi do 10 stopni, 

We Szwajcarji, padał śnieg i przeszły nawalnice 
śnieżne. 

W Rumuńji też padał śnieg, a w górach opady śnież- 
ne dochodzą do półmetra grubości, Na Dunaju i Dnie- 
strze woda się podniosła i groźba powodzi wzrosła. 

-0- Barbarzyństwo sekciarzy. W tych dniach 
we wsi Ciemne w pobliżu Humania członkowie 
sekty Joana Kronsztackiego chcieli złożyć na ofiarę 
współwyznawcę włościjanina Repeszowskiego. Aby 
zamordować, związanego położyli na stole, lecz na 
prośby jego rozwiązali go na pewien czas. Gdy 
tylko Repeszowski poczuł się wolnym chwycił za 
drąg, którym zabił dwuch sekciarzy i zbiegł ze wsi. 

-0- Głos prasy niemieckiej, Ber/in 8, 4. Prasa 
tutejsza przytaczając artykuł marszałka Piłsudzkiego, 
umieszczony w pismach warszawskich, zastrzega się 
przeciw osźrej formie marszałka Piłsudskiego pod ad- 
resem sejmu. (Co im do tego). Niektóre pisma zazna= 
czają, że ze względu na swoich czytelników nie ma 
gą wypisywać niektórych słów użytych w artykule, 
a podają jedynie litery i kropki, 


Ofiary. 
Na Komitet Obchodu 50-lecia Straży Ochotniczej. 


Hamasiewicz Roman 10 zł. Salamon Józef 
5 zł. Sukcesorowie M. Dąbrowscy 15 zł. 


Podziękowanie. 


Wszystkim osobom, które w ten lub inny spo- 
sób przyszły z pomocą Komitetowi w urządzeniu 
wieczoru muzykalno-wokalnego dn. 16 i 17 marca 
r. b. i swym łaskawym udziałem przyczyniły się do 
jego uświetnienia, dzięki czemu powiększył się fun- 
dusz na potrzeby niezamożnych uczniów. —Koło Ro- 
dzicielskie przy gimn. im. ks. J. Poniatowskiego ni- 
niejszem składa serdeczne podziękowanie. 

Sprawozdanie kasowe: dochód—za bilety wej- 
ścia 596 zl., za programy 65 zł. 50 gr., z ofiar 22 zl. 
DOE 485 zł. 50 gr., wydatki 68 zł, Saldo 415 zł. 

gr. 
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mało używany p bardzo dobrym stanie 
sprzedam. 
Wiadomość w „Rolniku*. 
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ŁOWICZANIN T. 


Humor i Satyra. 


U Aktorki. 


— Czy pani istotnie nic i nikogo nie lubi? 

— Co znowu? Lubię bardzo dzieci, kiedy są 
małe i brylanty... 

— Kiedy są duże. Rozumiem. 


W rok po ślubie. 


— Z kim się ożeniłeś? 

— Z Micią Kukurycką. 

— Ach, z tą panienką, co tak chętnie poka- 
zywała ząbki. Zmieniła się? 

— Na twarzy nie, tylko w usposobieniu, bo 
jako żona nie pokazuje ząbków, tylko zęby. 


Wybór. 


Pani domu: Co wolisz, 
niańczyć dzieci? 


Nowa służąca: 


zmywać talerze, czy 


Niańczyć dzieci, bo jak upuszczę 


dziecko na podłogę, to mi pani tego z pensji nie 
wytrąci przecie... 
Zamiłowanie do oszczędności jest źródłem 


wszystkich cnót. 


Życie niweluje ludzi. Smierć wywyższa zasłu- 
żonych. 


Ogłoszenie. 


Komornik Sądu Grodzkiego w Łowiczu | re- 
wiru powiatu Łowickiego zamieszkały w Łowiczu przy 
ul. Podrzecznej Nr. 46 na zasadzie art, 1030-u p. c. 
podaje do wiadomości publicznej, że w dniu 20 kwie- 
tnia 1929 roku od godz. 10 z rana we wsi Łaźniki, 
gminy Bąków odbędzie się licytacja ruchomości, na- 
leżących do Piotra Golisa, składających się z klaczy, 
maści kasztanowato-lysej, lat 6, oszacowanych do 
licytacji na sumę 750 zł. 

Spis rzeczy i szacunek takowych  przejrzane 
być mogą w dniu licytacji. 

Komornik (—) F. T. Konarzewski. 
Łowicz, dnia 5 kwietnia 1929 r. 
c p zz 


Ogłoszenie. 


Komornik Sądu Grodzkiego w Łowiczu I rewi- 
ru powiatu Łowickiego zamieszkały w Łowiczu przy 
ul, Podrzecznej Nr. 46 na zasadzie art. 1050 u p. c. 
podaje do wiadomości publicznej, że w dniu 20 kwie- 
tnia 1929 roku od godz. 10 z rana we wsi Wiskie- 
wice, gminy Bąków odbędzie się licytacja rucho- 
mości, należących do Tomasza Pędziejewskiego, 
składających się z inwentarza żywego, oszacowanych 
do licytacji na sumę 1000 zł. 

Spis rzeczy i szacunek takowych  przejrzane 
być mogą w dniu licytacji. 

Komornik (—) F. T. Konarzewski. 
Łowicz, dnia 5 kietnia 1929 r. 


Ceny najniższe Dia uczniów ustępstun. 
Sklep Borawskiego 


w Łowiczu, Bielawska 9 poleca na lato pantofle 


i płaszcze gumowe, gumy rowerowe, sztylpy, skóry 
i przybory szewckie. z 


Garnitur 
młocarniany 


Ransome'a oryginalny 
8-io konny 54 cal. 


w dobrym stanie do sprzedania z przyczyny 
parcelacji majątku 
Kurdwanów 
poczta Sochaczew, skrzynka 18. 
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Ogłoszenie. 


Komornik Sądu Grodzkiego w Łowiczu 1 re- 
wiru „powiatu Łowickiego zamieszkały w Łowiczu 
przy ul. Podrzecznej Nr. 46, na zasadzie art. 1050 
u p. c. podaje do wiadomości publicznej, że w dniu 
22 kwietnia 1929 roku od godz. 10 z rana we wsi 
Kasznice, gminy Jeziórko odbędzie się licytacja ru- 
chomości, nałeżących do Jana Cygana składających 
się z inwentarza żywego oszacowanych do licytacji 
na sumę 600 zł. 

Spis rzeczy i szacunek takowych przejrzane 
być mogą w dr.iu licytacji. 

‘Komornik (—) F, T. Konarzewski. 
Łowicz, dnia 5 kwietnia 1929 r. 


Z OZ a ZZOZ 


Ogłoszenie. 


Komornik Sądu Grodzkiego w Łowiczu 1 re- 
wiru powiatu Łowickiego zamieszkały w Łowiczu 
przy ul. Podrzecznej Nr. 46, na zasadzie att. 1050 
u_p. c. podaje do wiadomości publicznej, że w dniu 
15 kwietnia 1929 roku od godz. 10 z rana w Łowiczu, 
przy ul. Podrzecznej Nr. 15 odbędzie się licytacja 
ruchomości, należących do Szmula i Symy małż. 
Krypel składających się z mebli, oszacowanych do 
licytacji na sumę 1075 zł. 

Spis rzeczy i szacunek takowych przejrzane 
być mogą w dniu licytacji. 

Komornik (—) F. T. Konarzewski. 
Łowicz, dnia 6 kwietnia 1929 r. 
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"Ogłoszenie. 


Komornik Sądu Grodzkiego w Łowiczu Il res 
wiru pow. Łowickiego zamieszkały w Łowiczu przy ul. 
Podrzecznej Nè 18, na zasadzie art, 1050 up. c. pos 
daje do wiadomości publicznej, że w dniu 20 kwie- 
tnia 1929 roku od godz. 10 z rana w osadzie młyń- 
skiej Mysłaków, gminy Nieborów odbędzie się licy- 
tacja ruchomości, należących do Mateusza Małkow= 
skiego, składających się z inwentarza żywego, uprzę- 
ży izboża, oszacowanych do licytacji na sumę 1500 zł. 

Spis rzeczy i szacunek takowych przejrzane być 
mogą w dniu licytacji, 

Komornik (—) Z. Czarnecki. 
Łowicz, dnia 22 marca 1929 r. 


Od zaraz do sprzedania 


SKLEP PIÓWIENNICZO-TYTONIOWY 


Wiadomość ul. Piotrkowska 1. 4 


8. ŁOWICZANIN 


KINO WOJSKOWE 10P.P. 


Orkiestra 10 pp. w pełnym składzie. 


Sobota dn. 15 kwietnia 1929 r. o godz. 7 i 9 wiecz. 
Niedziela d, 14 kwietnia 1929r. o godz. 5, 7i 9 wiecz. 
Poniedziałek d. 15 kwietnia 1929 r. o godz. 7.50 wiecz, 


Wielki film!! 


DWA POKOLENIA 


(Hy Amerykanie) 

Wspaniały dramat. W rolach głównych: 
George Sidney, Patsy Ruth Miller, George Lewi i t. d. 
Nad program komedja. 
Następny program od dnia 20 do 22 kwietnia 19291. 
Wstrząsająca historja miłości!! Poemat cierpienia i bólu 


„Wieczna miłość*, 


KINEMATOGRAF „EOS“ 


W sobotę dnia 15 kwietnia początek o godz. 7 i 9. 
W niedzielę dn. 14 kwietnia początek o godz. 5, 719 


„Strażnicy Cnoty* 
Wspaniała komedja w 10 aktach, W rolach głównych: 


Pat i Patachon 


Niezrównani komicy teatrów królewskich 
w Kopenhadze. 
Nad Program natura „DOŻYNKI w SPALE“ 
i farsa w 2 aktach. 

Film dla młodzieży dozwolony, 
Następny program: „Ramona* wroli głównej Dolores 
del Rio (bohaterka „Zmartwychwstania*), 
ERROR 


Ogłoszenie. 


Komornik Sądu Grodzkiego w Łowiczu II re- 
wiru powiatu Łowickiego zamieszkały w Łowiczu 
przy ul. Podrzecznej Ne 18, na zasadzie art. 1050 
u p. c. podaje do wiadomości publicznej, że w dniu 
25 kwietnia 1929 roku od godz. 10 z rana we wsi 
Wrzeczko, gminy Łyszkowice odbędzie się licytacja 
ruchomości, należących do spadkobierców Rafała 
Szkopa, składających się z inwentarza żywego, mart- 
wego i centerfugi, oszacowanych do licytacji na su- 
mę 2550 zł. 

Spis i szacunek takowych przejrzane być mo- 


gą w dniu licytacji, 
Komornik (=) Z. Czarnecki. 
Łowicz, dnia 18 marca 1929 r. 


Ogłoszenie. 


Komornik Sądu Grodzkiego w Łowiczu II re- 
wiru powiatu Łowickiego zamieszkały w Łowiczu przy 
ul. Podrzecznej Mè 18, na zasadzie art. 1050 u p.c. 
podaje do wiadomości, publicznej, że w dniu 29 kwie- 
tnia 1929 roku od godz. 10 z rana we wsi Bocheń 
gminy Dąbkowice odbędzie się licytacja ruchomości, 
należących do Józefa Rybusa, składających się z in- 
wentarza żywego, oszacowanych do licytacji na su- 
mę 800 zł. 

Spis rzeczy i szacunek takowych przejrzane być 
mogą w dniu licytacji. 

Komornik (—) Z. Czarnecki. 

Łowicz, dnia 28 marca 1929 r. 
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POTRZEBNY SKLEP 
na Nowym Rynku 


może być z mieszkaniem. Oferty do Administracji 
„Łowiczanina”. 


Ogłoszenie. 


Komornik Sądu Grodzkiego w Łowiczu | rewi- 
ru powiatu Łowickiego zamieszkały w Łowiczu przy 
ul. Podrzecznej Nr. 46 na zasadzie art. 1050 u p. c. 
podaje do wiadomości publicznej, że w dniu 22 kwie- 
tnia 1929 roku od godz. 10 z rana we wsi Ciecho- 
minie, gminy Kiernozia, odbędzie się licytacja rucho- 
mości, należących do Józefa Kowalsklego, składają- 
cych się z inwentarza żywego, oszacowanych do 
licytacji na sumę 800 zł. 

Spis rzeczy i szacunek takowych  przejrzane 
być mogą w dniu licytacji. 

Komornik (—) F. T, Konarzewski.. 
Łowicz, dnia 5 kwietnia 1929 r. 


Jaja wylęgowe 


Kur rasy Rhode—lsiand—Reds oraz Króliki Havanna 
(bobry) gołębie opasowe i ozdobne sprzedaje 
F. Andrzejewski ul. Bolimowska. 
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Obwieszczenie o regulacji hipotek. 

Wydział Hipoteczny powiatu Łowickiego ob- 
wieszcza, iż na dzień 15 lipca 1929 roku wyznaczony 
został termin pierwiastkowych regulacyj hipotek dla: 

1) osady we wsi Retki, gminy Bąków, zapisa- 
nej w tabeli likwidacyjnej pod Nr. 58, przestrzeni 
20 morgów gruntu i łąk, oraz 1 mor. 75 pręt, z ogól- 
nych nieużytków, z zabudowaniami, nalezącej do 
Jana i Salomei małż. Drzewieckich vel Drzewicz; 

2) osady we wsi Szymanowice, gminy Bąków, 
zapisanej w tabeli likwidacyjnej pod Nr. 6, przestrze- 
ni 24 mor. 52 pręt. gruntu z zabudowaniami, nale- 
żącej do Jana i Marjanny małż, Dałek; 

5) osady we wsi Kocierzew, gminy Jeziorko, 
zapisanej w tabeli likwidacyjnej pod Nr, 76, (reje- 
stru pomiarowego Nr, 76), przestrzeni 22 mor, 28 pręt. 
gruntu z zabudowaniami, należącej do Stanisława 
i Felicji małż. Budzyń i 

3 osady we wsi Sobota, gminy Bielawy, za- 
pisanej w tabeii likwidacyjnej pod Nr. 51, przestrze« 
ni 11 mor. 125 pręt. gruntu z zabudowaniami, nale- 
żącej do Tomasza i Marcjanny małż. Jakiel. W termi- 
nie powyższym oseby interesowane winny zgłosić swoje 
prawa osobiście, lub przez pełnomocników, w kan= 
çelarnji hipotecznej w Łowiczu, pod skutkami pre- 

uzji. —L 


DO SPRZEDANIA 


dom dochodowy z dużym ogrodem od frontu i mie- 
szkaniem 4-0 pokojowem dla nabywcy. 
Wiadomość Podrzeczna 28, 


sae za 
JE Jan z Parmy, gm. Dąbkowice zgubił zaświad- 
czenie Komisji Poborowej z r, 1905 wydane przez 
K. U, — Skierniewice, 5—t 
Et Jan nauczyciel z Kocierzewa, gm. Jeziórko 
zgubił legitymację nauczycielską, wydaną przez 
Kuratorjum Okręgu Szkolnego Warszawskiego.4,5—1 


W: Andrzej zgubił zaświadczenie wojskowe wy- 
dane przez P. K. U. w Skierniewicach, 5—1 


Redaktor Mieczysław Mszczonowski. Druk K. Rybackiego w Łowiczu. Wydawca Edward Nowakowski. 


